
KIR JER WARSZAWSKI.
D. 24. G ru d n ia .— Rok 1851. 7 Ł £  ‘ł Ą Ą  Ju tro ,  N a r o d z r n i e  CHRYSTUSA P.

Środa. sJs=* 0 4 : 1 ,  Ju tro  i pojutrze, Kurjer  nie wyjdzie.

N o w i n y  D w o r u . —  Z  Petersburga  d n i a  3  ( 1 5 )  Gru 
dnia r .  b . — Wczoraj, Sir Hamilton Seym our , Poseł 
Nadzwyczajny i Minister Pełnomocny N. Królowej Jmci 
Angielskiej, miał zaszczyt być przedstawionym J. C.W. 
C e s a r z e w n i b  Wielkiej Xżnie M a r j i  A l b x a n d r ó w n i e .

Ju tro ,  jako w uroczystość N a r o d z e n i a  CHRYSTUSA 
PANA, oprócz uroczystych w Kościołach Nabożeństw, 
odbędzie się także i w Kościele W W. Panien Sakramen- 
tek , Nabożeństwo solenne, z wystawieniem N. SAK RA 
MENTU i Kazaniami, z rana i po południu. Na to 
Nabożeństwo, jak również i na sessję kwartalną po 
Nieszporach, A rcy-BnctwoNieustającejAdoracji P R Z E 
N A JŚW IĘTS ZEG O  SAKRAM ENTU, zaprasza wszy 
stkich swycb Członków i Adoratorki.

N a j j a ś n i e j s z y  PAN mianować raczył Kawalerem C e 
s a r s k o - K r ó l e w s k i e g o  Orderu Śgo S t a n i s ł a w a  I klas:, 
Jenerała-Majora Xcia Eristowa, Naczelnika środka linji 
K oukazkiej.

Rozkazem C e s a r s k i m , H rabia Igielstrom , Kapitan 
pułku Semenowskiego Lejb-Gwardji, przeznaczony zo
stał do zostawania dla szczególnych poleceń, przy JO. 
F e l d m a r s z a ł k u , G łów nodow odzącym  arm ją czynną.

N a j j a ś n i e j s z y  PAN, mianować raczył Kawalerami 
Orderu  Stej A n n y  II kl:, b. Adjutantów Jenerała-Guber- 
uatora Wojennego Warszawskiego, Majora Hilferdin- 
ga, obecnie zostającego do szczególnych zleceń przy Je- 
nerale-Gubernatorze Wojennym Moskiewskim, i dymi
sjonowanego Majora von Vittinghoff.

N a j j a ś n i e j s z y  PAN, mianować raczył Kawalerami 
Orderu Stej A n n y  II kl:, Kapitanów; Bogajewskiego, 
Starszego Adjutanta Zarządu Naczelnika Artylerji ar- 
mji czynnej; Siem aszko , Starszego Adjutanta Zarządu 
Naczelnika Inżenierów armji czynnej; Totleben, Adju
tanta Naczelnika Inżenierów armji czynnej; Spirido- 
nowa , Iożeniera polowego; i Krukowskiego , z Korpusu 
Topografów; Sztabs-Kapitanów: Somowa, i Baroua 
Scbtippenbarh, i  Zarządu Naczelnika Artylerji armji 
czynnej; i Kebeke, Pomocnika starszego Adjutanta w Z a 
rządzie Jenerała Kwatermistrza armji czynnej.

N a j j a ś n i e j s z y  PAN, mianować raczył Kawalerem O r
deru Śtej A n n y  II kl:, dymissjonowaoego Sztabs-Leka- 
rza Józefa Puternickiego, Technika Komisji R. S. W. 
i D., oraz Członka Rady Budowniczej Królestwa Po l
skiego,

N a j j a ś n i e j s z y  PAN, mianować raczył Kawalerami 
Orderu Śtej A n n y  II  kl:. Radcę Kolie: Kondrackiego, 
Starszego Ordynatora Szpitala Wojskowego w Suw ał
kach; Radców D w oru: Majmieskuła  i Kozierowskie- 
go, Głównych Inspektorów Magazynów Prowiantowych 
w Warszawie  i w Gubernji Radom skiej; Popowa, In 
spektora Igo Magazynu Prowiantowego w W arszawie; 
Łoskutowa  Młodszego Ordynatora Szpitda Wojskowe

go w Nowogeorgiewsku; Urzędnika 7ej klassy Kry de la, 
Sekretarza Zarządu Okręgu U lgo  Korpusu Żandarmów; 
Assesorów Kollegjaloycb: Ssorotowicza, Naczelnika 
Stołu w Dyżurstwie G łównem armji czynnej, i Tura , 
Inspektora Magazynów Prowiantowych w Gubernji Lu
belskiej.

N a j j a ś n i e j s z y  PAN, przychylnie do wstawienia się JO . 
Xięcia N a m i e s t n i k a  Królestwa, raczył Najmiłościwiej 
Augusta Karasińskiego, za przestępstwo polityczne, 
w r. 1846 na 10 lat do robót ciężkich w Syberji zesła
nego, uwolnić od tychże robót, z pozostawieniem go 
w Syberji na osiedleniu.

Stosownie do rozkazu Ministra Skarbu, D epartament 
handlu zewnętrznego obwieszcza klasie handlującej, iż 
przewóz do Cesarstwa z Królestwa Polskiego, jako też 
do Królestwa z Cesarstwa, zagranicznego rum u  i araku ,  
dozwala się nieinaczej, jak po zaopatrzeniu takowych 
w należyte celne świadectwa i plomby, lub pieczęcie, na 
zasadzie artykułów 436 i 437 Ustawy Celnej dla K ró le
stwa Polskiego , i art: 718 Układu Praw  T. VI, i że za
tem zabrania się przewóz z jednego kraju do drugiego 
rum u  i araku, fabrykacji krajowej.

Z końcem z. m. było zachowanych w 9 Kassach 0 -  
szczędności Królestwa, rs. 33-5,784 k. 64I/2-

J W. Jeoerał-Lejtnant Mikołaj Read, wyjechał do Ty- 
flisu .

W Berlinie, zeszła z tego świata, w d .  18 b. m., ś. p. 
Adelajda z Baronów Edle Gans von Puttlitz Jenerałow a 
M aliszewska, Małżonka Jenerała-Majora wojsk Pru
skich.

W nocy z Poniedziałku na Wtorek o godz: 12, roz
stał się z tym światem ś. p. Stanisław Berski, Uczeń In 
stytutu Szlacheckiego, mając lat 17 życia, syn JW . Je
nerała-Majora Franciszka i Bronisławy iW yS iekier
skich  małżonków Berskich. Exportacja zwłok jego 
odbędzie się pojutrze o godz: le j  z południa, z domu 
H r:  Andrzeja Zam oyskiego  na Nowym-Świecie, na smę- 
tarz Powązkowski.: om jia o«łe dalii slb moinsi

Na odbytych przez Członków Komitetu R esursy Ku
pieckiej. wyborach, dotychczasowy Dyrektor tej Insty
tucji, W. Ludwik Halpsrt, obrany został i nadal Dyre
ktorem Resursy. w my

Towarzystwo Ornitologiczne Niemieckie, na osta- 
tniera zebraniu swojem w Berlinie, wybrało Hrabiego 
Kazimierza Wodzickiego, Członkiem swoim honoro
wym. (Donieśliśmy niedawno o wydanych przez H r: 
Wodzickiego pracach ornitologicznych i posiadanych 

przez niego zbiorach, historji naturalnej dotyczących).
Prokurator K rólew ski przy  Trybunale Cywil: Gub: 

W arsz: w W arszawie, zawiadamia, iż Wawrzyniec Bo- 
rzuchowski. Woźny nadetatowy przy Trybunale tu te j
szym, na karę zawieszenia w urzędowaniu przez dni 3 0  
skazanym został. Czynności zatem do urzędu jego przy-
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wiązane, od daty dzisiejszej, p*rząz czas zakreślony 
wykonywać nie jest  władnym.—  Ą. Sadkowski.

Znany w W arszawie, Porucznik okrętowy angielski 
F im , przybył do Petersburga, zkąd na lrk u c k \ Jakuck  
udać się ma do ujścia rzeki Kolymy, celem rozpoczęcia 
na brzegach północnej Syberji, poszukiwań Kapitana 
Franklin.

Zbiór wiadomości chemiczno-farmaceulycznych  pod 
względem teorji i praktyki, podług najnowszych do
świadczeń ułożony przez Dra Teodora Heinrich , Radcę 
Rady Lekarskiej,  b. Profesora Chemji Agronomicznej 
i Jana Schiller, Magistra farmacji. Pod tym tytułem 
wyjdzie dzieło w 3cb tomach, z których pierwszy obej
mować będzie Chemję farm aceutyczną , tak n ieorgani
czną, jak i organiczną do ułożenia której posłużyły cbe- 
mja Graham-Otta, Berzetiusza, Lie biega iLechrnana, 
oraz F arm ac ja  Mohra i D ulka, jako też szóste wydanie 
Farmakopei pruskie j. Drugi zawiera: Botanikę  wraz 
z rycinami służącemi do objaśnienia lerminologji, i 
Farmakognozyję. Trzeci: Fizykę, Mineralogię i Zoolo- 
gję, w zastosowaniu do powołania farmaceutycznego, 
Ioxiko log ję, formy i dozy lekarstw, oraz porównanie 
m iar i wag różnych krajów. W wydawaniu dzieła tego, 
aż do zupełnego ukończenia, żadna niezajdzie przerwa. 
Cena 3ch tomów oznacza się na rs. T k. 50; dla ułatwie
nia jednak nabycia, urządza »ię prenum erata  w ten spo
sób, i i  przy zapisaniu, płaci się tylko wartość tomu Igo, 
to jest: rs. 2 k. 50; który już znajduje się pod prasą 
w d rak a m i P. Orgelbranda, i w pierwszych miesiącach 
roku przyszłego 1852 wyjdzie; przy odbiorze zaś tegoż, 
wniesioną być winna opłata za tom drugi w ilości rs. 2 
k. 50; a po odbiorze tomu drugiego, PP. Prenumerato- 
rowie, zechcą uiścić resztę wynoszącą rs .  2 k. 50* a lbo 
wiem po wyjściu całego dzieła, cena jego podwyższoną 
będzie do 9 rs. Szanowni Prenum eratorow ie na pro
wincji zamieszkali, raczą nadsyłać powyżej oznaczone 
kwoty franco, ńo Apteki Teodora Heinrich, w domu Pe- 
tysku sa , a odbiorą odpowiedni kwit podobnież franco. 
Na 10 exemplarzach odstępuje się stosowny rabat.  Ma
my nadzieję, iż dzieło to będzie nie tylko pożądanym 
przewodnikiem dla P P .  Farmaceutów, ale także i dla 
P P .  Lekarzy, sposobiących się do zdawania examinów; 
znajdą w niem bowiem wszystko,eokol wiek w tym wzglę
dzie ułatwieniem dla nich stać się może. Lista PP. P re
num eratorów, umieszczoną będzie w tomie 3cim.

Znawcy i amatorowie botaniki, mogą widzieć dwie 
rośliny storczykowe pochodzące z B razylji, które p ie r
wszy raz w kraju tutejszym w szklarniach Ogrodu Bo
tanicznego rozkwitły. Są to Zygopetalum  crinctum  
rubrum , podług Loddige i Zygopetalum M ackai p o 
dług Lindleya. Nie tylko znawcom botaniki,  ale i lubo- 
wnikom kwiatów sprawi przyjemność,zwłaszcza w p o 
rze teraźniejszej, tak ubogiej w dary Flory, widok roz
kwitłych roślin z Tamilji tak licznej, a teraz tak wszędzie 
upodobanej.ipow8«echniezajmojącej osobliwością swej 
wegetacji, układem kwiatu i długim onegoż otwarciem, 
bo około 5  do 6 tygodni. Pierwszy raz do kraju sp ro 
wadzone zostały, z rozkazu teraźniejszego -JW. Kura to
r a  Okręgu Naukowego W arszawskiego  w r .  1845.

Z okoliczności uczynienia przez nas wzmianki o 
zwierciadle Twardowskiego, otrzymaliśmy prawdziwą
historję tegoż zwierciadła, dziś w ^ a k ry s l j l  w Węgro
wie, w Kościele XX. Kanoników Lateraneńskich  bę
dącego :—  Franciszek K rasiński, Biskup Krakowski, 
który za granicą się wychował, oddawał się naukom  
przyrodzonym, miał wpływ na wyehowanie Twardo
wskiego, i do tych nauk mu dał zachętę. Będąc zaś 
bardzo poważanym przez Zygm unta-A ugusta , umie
ścił go  przy jego Dworze jako Koniuszego. Twardo
w sk i  umierając, rzadkie to powiększające zwierciadło 
i bardzo wielkie na ten wiek, zapisał Biskupowi K ra 
kowskiem u. Ten  je oddał swym testamentem za cza
sów Stefana Batorego, Kościołowi fundacji Panów 
K rasińskich , i Szkół przy nim w Węgrowie. Przez 
półtora wieku to zwierciadło było używanem w Zakry- 
stji przez Xięży do Mszy ubierających się. Przy tym 
Klasztorze był Xiądz, który przez swą bogobojność i 
bardzo stary wiek, zyskał sławę Świętego. Raz na BO
ŻE N arodzen ie ,  w  dzień bardzo mroźny, słaby mając 
wzrok, świecę gorejącą za blisko przyłożył do zwier
ciadła, które pękło, i z tąd urosła u ludu legenda, 
że wzrokiem swoim Święty Kapłan wypędził djabla , 
którego Twardowski w tero zwierciadle był zam knął.  
Dziś to zwierciadło jest zawieszonem w Zakrystji nad 
drzwiami. Jest ono okrągłe, dość wielkie i powiększa
jące, co za czasów Z ygm unta-A ugusta  za czarodziej
stwo mogło być uważane, tak jak dziś jest  upowsze
chnione mniemanie, że tenże Twardowski, żeby K ró 
lowa Barbara  miała na czem pływać, d jablam i zrobił 
groblę 2 0 0  kroków mającą, na staw ie dochodzącym  do 
172 mili długości; a z tego jest ta tylko prawda, że 12,000 
niewolnika coi było w Tykocinie, we dwa czy trzy tygo
dnie las wycięli, i rzekę płynącą od Jaszonówki, m o
cną groblą  zam knę li .— K.

Podpisany, mając żonę i czworo dzieci, znękany 
okropnie losem, tułając się przez lat dwa, i wyczerpa
wszy wszystkie fuudusze, udałem się do Sow ej A lexa n -  
d rji  (Puław), i wynająłem mieszkauie na liiokratkach; 
wprowadziwszy się tam, doznałem wiele dobrodziejstw 
a szczególniej od pierwszej Osoby, to jest Przełożonej 
istniejącego tam Instytutu, jak również i od ogółu te
goż Instytutu. Nadto, i na M okratkach  znalazła się 
Osoba, która również udzielała rad i wsparcia; w re
szcie młodzież miejscowa rozciągała swoją nadem ną 
opiekę. Zgoła wszyscy czuwali nad moim losem nie
szczęśliwym, zaopatrywali dom mój w żywność, odzież 
i bieliznę dla dzieci. Cóż mam więc uczynić za tyle 
łask i dobrodziejstw odebranych? Niech przynajmniej 
mam przyjemność podziękowania Wam Dobroczyńcom, 
za doznaną opiekę nad prawdziwie nieszczęśliwą rodzi
ną. Dziś mając cokolwiek chleba, za co dzięki sk ła
dam NAJW YŻSZEM U, nie przestoję cenić łask W a
szych i wpajać w dzieei wdzięczność, jaką dla Was 
poniosę do grobu, aby j ą  wraz ze łzami i modlitwą za 
Was,złożyły u stóp T ronu  N A JW Y ŻSZEG O .—  Rodzi
na Siennickich.

W dobrach dran icy  Powiecie Radzyńskim G ubernji  
Lubelskiej, będących własnością JW . Józefa Szlubo-



w skiego, Sędziego Pokoju Okręgu Radzyńskiego, za
łożoną została i jest już w zupełnym biegu cukrownia  
i rafinerjn, gdzie wyrabiany cukier w głowach, ozna
czony będzie cyfrą J. S. w gwiaździe.

Z powodu puszczonej i rozszerzanej fałszywej pogło
ski, jakobym miała zwinąć p e n s j ę , oświadczam, że tego 
zamiaru nie mam i pensję wyższą żeńską, bez żadnej 
zmiany, jak dotąd, tak i nadal utrzymywać będę.—  Prze
łożona PeD: Wyż: Józefa z Albrychtów Kucharska.

Xięgarnia Bernsteina, przy ulicy Miodowej pod Nr 
483, poleca na gw iazdkę  następujące dzieła dla m ło
dzieży: Podarek dobrej Maiki, powieści moralne przez 
A utorkę P am iątki po dobrej Malce, 3  tomy, r s .  2  k. 
80 .  Tejże Autorki, P is m o  Ś w ię t e  wybrane z Xiąg Sta
rego i Nowego Zakonu, objaśnione uwagami pobożnych 
uczonych i ofiarowane matkom i dzieciom, 2 tomy z ry
cinami, rs. 4. Tejże, Xiążka do Modlitwy dla młodych 
dziewic, oprawna w płótno, r s .2  k. 25; w szagrin rs. 2 
k. 70; w axamit rs.  3 k. 75. Podróż Malownicza po 
najciekawszych okolicach ziemi naszej dla młodzieży 
płci obojej, przez Bronisławę Kam ińską, rs. 2  k. 50. 
Gry i  Zabaw ki dla dzieci z 10 kolorowanemi rycinami, 
rs .  1. Zwierzęta słynne w historji dla użytku młodzie
ży, z rycinami kolorowanemi, rs. 1. Wybór Bajek i 
Przypowieści, przez T .  Nowosielskiego, k. 75. Sztuka 
wyrabiania wszelkich przedmiotów z papieru z 2 2  ta 
blicami ryciu, k. 60. Zlo ty  O łtarzyk  dla małych dzia
tek, oprawne w płótno, k. 70; w szagrin rs. 1 k. 35.

Wczoraj złożono w Redakcji Kur je ra  odM . M. kop. 
sr .  50, na statuę MATKI BOZKIEJ, wzniesioną przed 
Kościołem XX- Reform atów.—  Zaś od M. M. kop. 50; 
od A. L. kop. 30; od Z. rs.  l ; o d  T .S .  rs .  1, io d F .  D. kop. 
30; od Z- starej odzieży sztuk różuych 36 i rs. 1, i od K. 
B. rs.  1, dla 6rga sierot po Strażniku Kobrzyńskim, za 
W ólskiemi rogatkami pod Nrem 3099.—  Złożono oraz 

0 d M. G. kop. 30  i paczkę szarpi dla Szpitala Śgo Ł a 
z a r z a . —  Złożono również od J. P. kop, sr. 98, zna
lezione na ulicy Długiej, z przeznaczeniem, kop. 50  dla 
tychże sierot pod Nr 3099, a kopi 48  dla stolarza Pie- 
lawskiego.

(A. n.) Kupując w składzie pod Nr 482, przy ulicy 
Miodowej, znaną z swej dobroci m usztardę, isbryki Pa
na R. Donner, znalazłam w tymże składzie, równie ź je 
go fabryki, przysposobiony na riadchodząoy karnawał, 
znaczny zapas rozmaitego gatunku kwiatów, które pod 
względem ukończenie, gatunku, jakoteż gustu, nie ustę
pują zagranicznym; zaś ceny takowych, są nader um iar
kowane; zatem mam sobie za obowiązek, rzeczony skład 
kwiatów  Pana R .Donner, wszystkim potrzebującym za
lecić.—  P- J- Obywatelka.

Do rzędu najświeższych utworów z pod prassy War
sza w sk ie j  wychodzących, należy powieść w Gazecie 
W arszaw skie j ogłoszona, p. t: Tadeusz Bezim ienny, 

pióra znakomitego autora naszego J. Korzeniowskie 
go. Lubo imie to tyle mające rozgłosu, samo przez się 
najważniejszą stanowi rękojmię wartości, pod niem wy
chodzących powieści, musimy jednak nadmienić, iż 
rzadko która z prac tyle wzbudziła ciekawości i zajęcia, 
i l t  Tadeusz Bezim ienny. Każdy z czytających z żalem

(*)

wspomina, iż kiedyś przyjdzie mu rozstać się z Ta* 
deuszkirm , i jedynie tylko nadzieja, iż P. Korzeniowi k i  
zechce w następstwie n o w y m  jakim utw orem  obdarzyć 
literaturę, dodaje w tym razie otuchy.

F rak  podług ostatoiego kro ju ,  ma poły krótkie, szero
ko a przodu wycięte, a bardzo wązkie u dołu; rękawy 
szerokie wszędzie, prawie marszczone na ramieniu, sze
rokie w łokciu, i otwarte od dołu  jak u palttot-u; stan z u 
pełnie proporcyonalny do stanu naturalnego, bez żadne
go przedłużenia; kołnierz i wyłogi wązkie, nieeo wypu
kłe, dp zapinania. Znowu wraca moda podwójnych k a 
mizelek, to jest kamizelek z podwójnym kołnierzem. Naj
nowszemu płaszczykowi nadano nazwisko Karol Vly 
(Charles Quint).

Od trzech dni na targu za Żelazną bram ą, taki był 
natłok sprzedających i kupujących, że s ię  z trudnością 
przeciskać było można. Dostatek był też wszystkiego: 
ryb i strucli; ztąd wnosić należy, że W U ja  dzisiejsza, w szę
dzie miłą stanie się ucztą. Zwyeaaj każe łamać się o- 
pla tk iem  przed jej rozpoczęciem; a gdy tego K urjer  
z Czytelnikami swojcmi dopełnić nie może, niech raczą 
przynajmniej przyjąć najszczersze życzenia Dosiego 
roku.

Wczoraj złożono w Redakcji Kur je ra  od L. rs. 1, na  
intencję dzisiejszego dnia urodzin czcigodnego Ojca 
ś. p. A dam a, i bezimiennie rs. 3, ua intencję ś. p. Wi- 
k torji  i Wiktorka, dla sierot pod opieką Warsz: Tow : 
Dobroczynności zostających.

W modach damskich panuje ciągle gust wschodni. 
Rękawy zowią się hindostańskie, kapiszonik bram iń  
sk i, ubranie na głowę cypryjskie, a co do szali kasze- 
mirowych, te oigdy z mody nie wychodzą. Piękności 
nasze ubrane podług ostatnich żurnali, tchną praw dzi
wie wonią św ie te j rzek i  (Gangesu). |

W dniu 2gim b. m., przedstawjoną została w Rydze, 
z nowemi dekoracjami, kostiumami, baletem i wielkim 
przepychem wystawy, nowa opera we 3ch aktach pod 
ty tułem: Wesołe kobiety z Windsor. Treść tej opery  
wziętą jest ze znanego dzieła Szeksp ira ; muzykę zaś 
napisał, zmarły przed kilku laty w Berlinie, utalentowa
ny kompozytor Otton Nicolai, rodem z W arszaw y.

Na wczorajszem przedstawieniu Opery Łucja z Ld- 
mermooru, wszystkie miejsca w Teatrze Wielkim były 
zapełnione. Piękna i tyle ulubiona Opera ta, była wezo 
raj odśpiewaną ze sceną grobową, której już od dawna 
Publiczność nasza Die słyszała. T o  też trudno opisać 
zapał, z jakim przyjęci byli Artyści mający udział w tym 
znakomitymdziele. Panna Polesi, już poprzednio w te j
że samej roli, dała nam poznać całą rozciągłość i św ie
żość swojego pięknego głosu, powitała ją  też Pub li
czność hucznemi oklaskami, które jej aż do końca to- 
waćeyszyły. Pan Dobrski, pierwsay tenor, ten wysoki 
talent, za pierwszem ukazaniem się wczoraj na scenie, 
był przyjęty wszystkiemi możliwemi oznakami zado
wolenia; długo one trwały, bo któż chętnie nie pokla- 
skuje, tak znakomitemu Artyście, jakim  jest nasz Dobr
sk i. Pan Steller, Śpiewak opery Włoskiej (baritou),  
wczoraj po raz pierwszy ukazał się na tutejszej scenie, i 
z zadowoleniem przyjęty został; Artysta ten posiada g łos
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silny i czysty, przytem obdarzony jest postacią praw dzi
wie sceniczną. Po ukończeniu przywołani zostali: Pan
na Valesi 8-kroć, Pan D obrsk i 10-kroć, i Pan S teller  
5-kroć.

Z przybyłych dohandln P. Koelichena przy ulicy Dłu
giej osobliwości, urządzoną została w oddzielnym po
koju w y sta w a , która tak na zakupienie wymienionych  
przez nas poprzednio szczegółów, jako też i na ich o- 
bejrzeoie słusznie zasługu je.

Część W isły  pod W arszaw ą, naprzeciwko izbic mo
stowych, stanęła; resztą rzeki płynie szron , a wysokość 
wody doszła stóp 6 cali 3.

Kurs wczorajszy: za pół-imperjały, dają rs. 5k . 191/*; 
za dukaty hol: nowe ważne, dają rs. 3; listy zastawne 
nowe, za 100 zł., dająrs. 14 k. 91; wartość kup: k. 1/b .

Rada Opiekuńcza Zakładów Dobroczynnych Powia
tu Ł om żyńskiego, podaje do powszechnej wiadomości, 
iż dane będą dwa bale  w mieście Łom ży, na dochód 
Szpitala Śgo DUCHA; pierwszy we Czwartek to jest 
15 Stycznia, drugi w Sobotę dnia 21 Lutego 1852 r.

Korrespondent nasz z Lublina, donosi nam co nastę
puje: Z nadejściem jesiennych wieczorów, Kom itet R e
s u r s y  Lubelskiej, pragnąc urozmaicić zabawy Resurso
we i razem zapewnić rodzinom Członków swoich stó- 
sowną rozrywkę, urządził muzykalne wieczory pod kie
runkiem znanego zaszczytnie skrzypka P. Stanisława 
S erw aczyń sk iego . Zabawy te, dwa razy w miesiącu da 
wane, w których przyjęły udział wszystkie miejscowe 
znakomitości muzyczne, wybornie się udają; jak bo 
wiem z jednej strony są źródłem wielu przyjemności, 
tak z drugiej nie małą przynoszą korzyść młodym talen
tom, w które nasz Lublin  tak obfituje, a które czerpiąc 
dla siebie wzory prawdziwych piękności, nabywają pe
wnego smaku i oswajają się z otworami znakomitszych 
kompozytorów klassycznych. Tych starań Komitetu 
widzieliśmy owoce. Pomijamy kwartety i kwintety: 
Spohra,O nslow a,B ethow ena, Hummla, z taką dokładno
ścią przez amatorów wykonywane, bo w nich miał za
wsze udział E u ropejsk ie j sławy kwartecista S erw aczyń-  
sk i;  pomijamy duety na skrzypce i fortepjan Wolffa i 
B eriota; ale nie możemy zamilczeć o pięknem i dokła- 
dnem wykonaniu, z całą znajomością sztuki i pojęciem 
wielkości utworów: K alkbrennera,Sehulhoffa, Wilmer- 
sa , Kullaka  i G orji przez młode amatorki. Szczegól
niej zwrócił naszą uwagę koncert K alkbrennera, ode
grany z całą jasnością i szczerem oddaniem kompozy
cji. Niemniej zachwycały nas utwory jednego z naszych 
amatorów, utwory, mające w sobie coś Szopenow skie
go, tem zaś milsze dla nas, że nam przypominały nie
śmiertelnego naszego mistrza ! Z części wokalnej po
wszechnie się podobały: Duet z W esta lk i ( Merkadan- 
te g o ), na dwa soprany, przez amatorki (siostry), artysty
cznie, w całem znaczeniu tego wyrazu, odśpiewany. 
Tercet z A tylli ( V<rdego), kwartet z P rzy s ię g i  ( Merka- 
dantego), Finał z L ukrecji przez chór amatorek i ama
torów wykonany; nareszcie kilka śpiewów S zu berta  
z  całą duszą oddanych. Szkoda wielka, że wieczory te 
muzykalne na czas karnawału zawieszone, dopiero w po
ście wznowić się msją. Spodziewać się jednak należy,

że jeżeli dotąd takie miały powodzenie, to w przyszło
ści przy szczerych i nieustających chęciach Komitetu, 
z tym większym odrodzą się zapałem. Tymczasem po
przestaniemy na samych tańcujących zabawach, których 
szereg rozpocznie bal w wigilję Nowego Roku, mający 
się dać ua dochód ubogich pod opieką tutejszego To
warzystwa Dobroczynności zostających. Bal ten ścią
gnie zapewne niemało osób. Publiczność bowiem na
sza, która nigdy się nie ociąga, kiedy idzie o wsparcie 
sierot i otarcie łez niedoli, i tą razą niewątpliwie licznie 
zbierze się, zwłaszcza że i R ada  G ospodarcza, nie 
szczędzi ze swojej strony starań, aby zabawę tę jak naj
świetniejszą uczynić!

Targi zbożowe an gielsk ie  w upłynionym tygodniu 
były bez życia. Ceny krajowej pięknej i zagranicznej 
p szen icy , pozostały dawniejsze. Odrętwienie targu Lon
dyń skiego , dało się uczuć na Szkockich  i Irlandzkich; 
wszędzie mniej ochoty do kupna i dążność do zniżenia 
okazywała się.—  W H ollandji, B elgju  H am burgu  i in
nych portowych miastach, nie było ożywienia, a nawet 
nad Renem  ofiarowano p szen icę  cokolwiek taniej. We 
F rancji tylko ceny trzymały się mocno, i ostatnie pod
wyższenie w całości zostało. — Na G dań sk iej giełdzie 
sprzedano w upłynionym tygodniu tylko do SOłasztów  
p sze n icy  z wody, 24  łasz: ze spichrza, i 16 łasztów ży ta .  
Płacono zaś pszen icę  od 360 do 405 guld: łaszt (rs. 4  \
kop: 6 do rs. 4 k. 57V2 korzec Warsz:); ż ^ o d 3 1 2 d o  
335 guld: łaszt (rs. 3 k. 5272 do rs. 3 k.78 kor: Warsz:); 
inne gatunki zboża przez rejestra giełdowe nie przecho
dziły. Lista Toruńska  nie nadeszła, i nie wiemy, czyli 
cokolwiek zboża polskiego  weszło do P ru s .— G dań sk  
19 Grudnia 1851 r .— M akowski, K en d zio re t Com:.

W początkach b. m., umarł we Lwowie ś. p. Edward 
S zyszk iew tcz , Dzierżawca dóbr, mając lat życia 56.

Z  P e tersb u rg a . —  Rozkazem C e s a r s k i m , Rz: R. St: 
Brok, p o. Towarzysza Ministra Finansów, z powodu 
słabości Ministra, rozkazano objąć Zarząd tegoż Mini
sterstwa.—  Dyrekcja Akademji Wojennej, na czas nie
obecności Dyrektora tego Zakładu, Jenerała-Adjutauta 
Suchozaneta, powierzoną została Jenerałowi-Adjutan- 
towi Baronowi L ieven .—  W tych dniach umarł w P e
tersb u rg u , w wieku lat 72, jeden z weteranów Euro
pejsk ich  Filozofów, Rz; R. St: Grefe, Zwyczajny Aka
demik C e s a r s k i e j  Akademji Nauk, zasłużony Profesor 
UniwersytetuP etersbu rgsk iego , i Dyrektor honorowy  
Wydziału I  C e s a r s k i e g o  Ermitażu. (Urodził się w Che
m nitz  w S axon ji).

Z  M oskuy. —  W miesiącu Sierpniu r. b. umarł w tej 
stolicy, w 69  roku życia, Arcy-Biskup Ormiański, Mi
chał S allan tian , znakomity pomiędzy Ormianami uczo
ny Prałat, i odznaczający się w ich literaturze kory
feusz. Urodził się r. 1782 w K onstantynopolu . Ukoń
czywszy swoje nauki w Ormiańsko-Ratolickiej Akade
mji przy Monasterze Sgo Ł a za r za  w W enecji, prze
niósł się, na szczególne wezwanie, do Lazarewskiego 
Instytutu Wschodnich Języków w Moskwie, gdzie prze
szło lat 16 w stopniu Archimandryty, aż do wyświęce
nia na Arcy-Biskupa, wykładał Teologję i literaturę.
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Policja miejska w K ronsztadzie  ogłosiła, że w dniu 
5  Czerwca r. b., przy rozwijaniu przez Małżonkę Piotra  
Kużucha. Kwatermistrza 12go Ekwipażu flotty, zaku
pionych nici; w 3eh kłębkach takowych, znalezione zo
stały zwinięte 70 biletów kredytowych, każdy po rs .50 ;  
wzywając zarazem właściciela rzeczonych pieniędzy, o 
zgłoszenie się z ao*odam i prawnemi do tejże Policji. 
Ogłoszeuie powyższe zarówno jest odznaczające się, 
z powodu okoliczności znalezienia, jako i uczuć szla
chetnych niewiasty, która znajdźbę 3500 rs. objawiła.

A n g l j a . —  Oficerowie w Kup służący, dowodzą, z e  
potrzeba jeszcze posiłków przynajmniej z 5 pułków pie
choty i pułku jazdy, by wojnę z Kuframi ukończyć; je 
żeli te posiłki nie nadejdą rychło, to za 6 miesięcy trze
ba będzie 20.000 ludzi, tak się Knfrowie wprawiają do 
boju. —  Z A u stra lji donoszą, że co tydzień do Sidney 
z okręgów złotodajnych przywożą złota za 40,000 du
katów; około 10,000 ludzi do kopalń udało się; lękają 
się o strzyżę wełny w A ustra lji z tego powodu, a jednak 
wełna ta daje rocznie tej kolonji około 6 miljonów 
dukatów.

A e s t r j a . Wiedeń 19go Grudnia. — Arcy-Xiążę A l
bert przybył już do P e sz tu .— W ministerjnm spraw 
wewnętrznych pracują nad zmianą radykalną prawa 
gm inow ego .— Z Frohsdorf donoszą, że wypadki Pa- 
ryzkie  z 2go Grudnia, zrobiły tam niezmierne wrażenie, 
i że najpierwszym ich skutkiem będzie połączenie obu 
gałęzi domu Burbonów.— Gabinet nie odstąpi od zamia
ru mianowania osobnego Prezesa bundestagu; przedsta
wi także projekt, by mianowano osobną władzę związko
wą dla kontrolowania prassy i wytaczania jej proce
sów.

F r a n c j a .  Paryż 18go Grud:. —  Dziś wypuszczono 
4ch Reprezentantów, pomiędzy temi P P . Cremieux i 
Piscatory; Jenerał Cacaignac dziś ma przyjechać do 
P aryżu; innych kilku reprezentantów z Vincennes do St. 
Pelagie przeniesiono. — Uwolnienie Jenerała Canai- 
gnac, zrobiło dobre wrażenie; Jenerał ten, ma wziąść 
ślub pojutrze; trzy lata w tym dniu mija, jak w ła
dzę oddał Ludwikowi Napoleonowi Bonaparte. —  
Już dziś mówiono o uwolnieniu Jenerała Lamoriciere.
 Merostwa ciągle przepełnione są zapisującemi się
w yborcam i.— R»ąd pracuje jak najmocniej nad ro z 
winięciem handlu i komunikacji,  zwłaszcza na rzekach, 
wkrótce wyda dekreta.—- Ogłoszenie Algierji wstanie 
oblężenia uważają wszyscy za konieczne. — Salę I z 
by wyprzątnięto, i wkrótce rozebraną zostanie; służba 
b . I z b y  jednak dotąd n i e  została oddaloną; papiery Izby
opieczętowano Cenzura dzienników jeszcze czas dość
długi utrzym aną będzie; następnie ogłoszą dekret o p ra 
sie i zaprowadzą osobny sąd do wyrokowania w p rze
stępstwach prasy.—  Prefektów upoważniono do odda
lania bez żadnych formalności,  * granic Francji cudzo
ziemców podejrzanych.— Prezydent zatwierdził reo rga
nizację Ministerjnm spraw wewnętrznych, na skutek o- 
szczędności zyskanych zniesieniem kilku wyższych p o 
sad, niżsi urzędnicy otrzymają wyższe pensje.— Biskup 
Chalons ogłosił także zatwierdzenie działań Prezyden
ta .— Rząd kazał uzbroić w rozmaitych portach 3 fre

gaty parowe, okręt linjowy D ugneschin  o 90  działach 
i korwetę dla przewiezienia deportowanych do ‘Cayenne.
—  Koło Bordeaux  rozbrajają wszystkie gminy wiejskie.
—  Na giełdzie renta 5-procentowa stoi 100 franków 10 
centymów.

Paryż i9go  Grud:, (depesza telegraficzna).— P r z y 
wrócono komissję doradczą do spraw algierskich. Zan- 
darmerji przyrzeczouo nagrody za ważne przez nią od
dane usługi.

H iszpan ja .—  O otwarciu liortezów na nowo. krążą 
rozmaite pogłoski; wielu deputowanych opuściło Ma
dryt; władza nie pozwoliła im odbywać zebrań liczniej
szych.

N i e m c y . — Margrabjna Maison, wdowa po M ar
szałku Francji, rodem niemka, rozstała się z tym świa
tem.

P rc s y .— K ró ld a ro w a łln s ly tu to w iDy okonek w Ber 
linie, summę 50,000 tala:.—  W Hamburgu i  polece
nia austriackiego  dowódzcy Feldmarszałka-Porucznika 
r>. Legeditsh, policja częste rewizje po domach od
bywa.

W ł o c h y . — Z powodu wstępnego do Jubileuszu Na
bożeństwa, O j c i e c  Śty wydał dekret ułaskawiający n ie
których przestępców lub ich kary łagodzący; wyjętemi 
są od tych ułaskawień oszuści, złodzieje lub Winni o 
brązy majestatu. — Poseł sa rdyńsh i w Rzymie, jest za
dowolony z dotychczasowego biegu układów z  S t o l i 
c ą  A p o s t o l s k ą . — Izba sardyńska  zajmuje się budże
tem.

R o z m a i t o ś c i . — Według ostatnich statystycznych wia
domości i wymiarów, Francja  ma 9 600 mil kwadrato
wych powierzchni, podzielonej na 86 departamentów. 
O g ó h a  licz ba ludności, wynosi 36 miljonów mieszkań
ców, osiadłych w 3.000 miastach i 38,000 wsiach, zło
żonych razem z 7000,000 domów. Z liczby mieszkań
ców, półtora miljona ma od 2ch 20,000 frank; rocznego 
dochodu z posiadłości gruntowych, zaś 14 m iljonów 
zarabia od 65 do 100 franków w rolnictwie lub winni
cach; 5 miljonów włościan nie ma wcale stałego p rzy 
chodu; urzędników, kupców i żyjących z procentu (ren- 
tjerów), jest 5 miljonów; tyleż jest robotników w o k rę 
gach przemysłowych. Najgłówniejsze miasta s ą :  Pa
ryż, który liczy 1,200,000 mieszkańców; Lyon 212 000; 
Marsy/ja  160,000 (prawie tyle co W arszawa); Bor
deaux  120 000; Rouen 100,000; Nantes, Lille i Tour 
lon, po 80,000; Strasburg  60,000 ludności.  Szkoły dla 
ludu nie są jeszcze zupełnie upowszechnione, gdyż 
8,000 gmin wiejskich uie posiada takowych, i czwarta 
część dzieci wiejskich pozostaje bez żadnej nauki. K o
szta reprezentacji Prezydenta Rzplitej, oznaczone po
czątkowo na 2 ,160,000 franków, wzrosły następnie do 
3ch miljonów. Ogół dochodów obliczony był na 1,400 
miljonów fr:, a wydatki na 1,500 miljonów; wartość 
dowozu i wywozu, 2 ,600 miljo:, z których l ,400przypa-  
da na sam wywóz towarów. Procent od długu państwa, 
wynosi 400 m iljo :fra :.— W tych czasach zm arł niejaki 
Jan-Joaehim Fischer, który rodzinnemu swemu m ia
stu Strasburg , uczynił następujące legata: Szpitalowi 
miejskiemu dobra wartujące 150,000 franków, dwom
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Kościołotń po 100,000 frf, wreszcie miastu B arr, w któ* 
rem  czasowo przebywał, dom ze wsżystkiemi rucho
m o śc ia m i.—  Pewien bogaty głupiec, tak był zamiło
wany w swoich koniach, że skoro którego przeprowa
dzono przez dworskie podwórze, kłaniał się każdemn, 
co także i cała jego służba musiała robić. Pewnego 
dnia przyjechał brat jego z okolicy, a uściskawszy 
amatora koni,  oddał mn dwa głębokie ukłony. »Coż 
to?” zawołał, »dla czegóż mi tak poważnie kłaniasz się, 
przecie nie jestem moim frontem?" » Wybacz braci
szku, ale je się Czasem i osiom  k łaniam .” 

S Z A R A D A .
Jeśli masz pierw sze  czw a rte ,  potem w szystko  w domu,
To siedź ja k  d ru g a  trzec ia , n ie,w adząc nikomn;
Inaczej w ostrym  d ru g im  p ierw szym  czw a rty m  zony,
U słyszysz nie raz  bu rę , lub będziesz zgromiony.

(Zeszła Szarada P u sto ta ).

P RZYJECHALI do W ARSZAW Y
Bucbowski Hipo: Naucz: z Poznania n r 1314; Bentkow ski Lud: Ob: 

z  Budzik ur 1254; Brozowscy Jan Kanty iP ra n : Oby: x M ławy nr 
500; Dunin E razm  Oby: z Raw y nr 2241; G ąsiorowski M arjin  Oby; 
z  Zgierza n r410 ; Jeżew ski Alex: Ob: z Gub: W ołyńskiej n r4 1 3 ; Luk 
bomirski Euge: X żę z C zęstochow y nr 1524; Mieszkowski And: Oby: 
z  Mińska n r 525; Miaroszewska Julja  O by:z Pieskowej skały  n r6 0 1 ; 
N iezabitowski Koust.Oby: z Gub:Grodzieńskiej nr 601; von Rauten- 
łeuberg-K liński Ob: z P rus n r 584; Ż uraw ski Aloizy Ob: z Lubień.

W yjechali:  Błociszewski Stan: Oby: do Sarn; Byszewski Romu: 
Ob: do Radomia; Bardzki Erazm  Oby: do W ym ysłow a; Dziewanow
ski Kazim: Oby: do Grudkowa; Gaszyński W ale ry  Oby: do Kamienia; 
Huba Fclic: Oby: do Falęciua; O rsetti Józef Oby: de Ztńżow a; Pe- 
tro w  A tanazy Dyakon przy Cerkw i Poselstw a do Paryża.

DODIIESIESIA.
Dla prawdziwie potrzebujących, rozumem się powo

dujących, sprowadziłem 2gi oddział nowego sy s tem u  
a rry -s z tu czn ych  zębów i Londynu, o którego szczegół 
li ej piękności, pożytkach i wygodzie, keżdy się p rzeko
na,  Dla nie amatorów rwania zębów, matu specyfik le 
c zen ia  zębów ra d yka ln ie , jak to i. liezuych przykładów 
jest pewnem. Dla chcących mieć piękne i zdrowe zęby, 
są  ły że c zk i zębow e . czyszczące j konserw njujące zęby. 
Wszystko to ,po cenach n a jp rzys tę p n ie jszy ch . Zastanie 
mnję <|o 12 i od 3 do 5tej. ~  Ner 297, wprost Zamku, 
gdzie br ma. i .  M. Neuman, uprzywil; Dentysta.

D wa FO RTEPJA N Y  m alm niowe, o 6 i pół oktaw acb, 
są  do najęcia lub sprzedania, pod N r 617 p rzy  uli: Da- 
n iłow iczow stiej w  domu Bibljóteką Załuskich zw anym , 

w  korpusie w 2giej sieni, na Im  piętrze.
MIESZKANIE sk ładające się z 2ch Pokoi i Przedpokoju, z sto- 

sowoeni i dobrem umeblowaniem, którego okna w ychodzą na o- 
gród Saski, w demu W . Radcy Budowo: Rytszel, pod N r i \ 3 f ,  
za  Żelazną bram ą, każdego czasu do najęcia. W iadom ośćprzy 
ulicy Nowolipie pod N r 2416, na lm p ię trz e , wchodząc na w scho
dy  po praw ej stronie, gdzie dzwonek, codziennie m iędzy 8 a 10 
z  rana , i od 3 do 5 z południa.

Zawiadam iam  Szau: Publiczność, iż  znajdują się w handlu W iu 
i  Korzeni pod firmą J. Bether, N r 404 , naprzeciw  Śgo K rzyża, 
ua nadchodzące Św ięta  Bożego Narodzenia, rńżne doborowe w y- 
s ta te  \VlNA; a między innemi szczególnie odznacza się Wirto 
W ęg iersk ie  ste łow e, k tóre sprzedaję garniec po zł. 10.

BUCHHALTEK uzdatniony w  swoim zaw odzie, m ający godziny 
w ieczorne w olne, życzy czas ten poświęąić którem u z W eb Kup
ców , do zaprow adzenia Buchbalterji podwójnej* lub innej czyn
ności tego fachu, za stosowne i mierne w ynagrodzenie. Szanowne 
Osoby interesow ane, zechcą zo staw ił swój adres w handlu Ż ela
z a  pod Nr 1077 d, p rzy  ulicy Granicznej.

W Xięgarni M. N eudinga  przy ulicy Przechodniej 
N ro  951/2, w dom u dawnie i XieCis R a d z iw iłła ,  nabyć 
można oo cenie bardzo nrzvstepnej: Ribtjo teSę W ar
sza w sk ą  od r. 1841 do 1847 włącznie, już oprawną; 
P rzeg ląd  N aukow y  od r. 1842 do. 1848 włącznie (pier
wsze tr/.y lata opraw ne); dawny D ziennik W a rsza w sk i, 
18 tomów, oprawne: Tnbetln  miast, wsi, osad Króle
stwa Polskiego. 2 tomy.

M W  m. Powiatowem  Lipnie, Guber: Płockiej, przy  ulicy 
Gdańskiej pod N r56 , je s t do sprzedania z wolnej ręki, a l 
bo do w ydzierżaw ienia od dnia 12/24C zcrw ca 1852, DOM 
piętrow y z P iekarn ią , Młynem deptakiem, i innemi zabu

dowaniami gospodarskiemi, oraz z 5u Ogrodami w arzyw nem i, 8u 
w łóczkam i gruntu ornego i dwiema łąkam i. O w arunkach każdego 
czasu dowiedzieć się można od w łaścicielki, w m. W łocław ku , Gub: 
W arsz :, p rzy  ulicy TumsklOj w domu P. Skotnickiej zam ieszkałej.

m  Do Składu Jaoa GRYDINA 2go, na Nowym S w iec ie ,^F  
^ w p r o s t  Jalek Kz-eźoiczych, nadszedł■ transpo rt następu jącychWk 
■ T o w a r ó w :  n i C l l Y N U S l ,  T V B E T t ,  PółtyB etu,-.®  
lŁ P ó l-a x a m itu , Żokuolu białego i kolorowego w desenie, P e rr S  
^ k a l i k u  w różnych kolorach, Szlafroków  męzkich, Rołde ■  
jS pojedynczych  i podwójnych, i Chustek w różnych koloraeh-Ś® 
ĘjŁ Nadeszły także SAMOW ARY w  różnych fasonach, F o rm y ®  
S m o s ię ż u e  do galare t duże i małe. Noże kuchenne i s to ło w e *
■  Scyzoryki, L ichtarze mosiężne, Moździerze, Żelazka do pra 
g s o w a n ia ,  Dzwonki i iune stalow e i mosiężne w y rab y , z fa-m k
■  bryk  Rossyjskfch; oraz Groszek zielony, MUSZTARDA »u S  
M acha i w sło ikach , I Ł A ł ł ^ l O I ł  św ieży i p ra so w a n y ,^ #  
a H O N m V K T  Kijowskie suche i sm ażone, B u ljo n m
■  św ieży, Maliny suche, Sago, Manna, M akaron, Ser ueio-fffl 
i f f o y ,  L nkrecja , nasienie cy tw arow e i dla kanarków , Miód l i - ®  
■ j i i e c ,  Obuwie cieple męzkte i damskie, Tace blaszane i p a -m
■  pierowe, Miednice mosiężne: o raz C eraty  czarne i ko lo ro -^^  
w S w e, Pomady, Ś w ie c e  s te a r y n o w e  po zniżonej ce n ie ; p a r c e - wh
■  nowe i szklanne w yroby, Kaftany, Kożuchy, Pasy , r ę k a w ic ą -®  
ĘL ki, tudzież Kapelusze, Czapki, Koszule i Buty dla s t a n g r e - S  
B l o w ,  i tym podobne rzeczy. ■

l i ó ż u o  mahoniowe, w dobrym  spinie, je s t ńo sprzedania 
z  wolnej ręk i, za cenę um iarkow aną. W iadomość pod N r 1828 
p rzy  ulicy W ójtow skiej, ua Im  piętrze, po lew ej strouie, u Słu
żącej T urskiej.

W zeszłą  Niedzielę, jad ąc  dorożką z ulicy Brackiej do Kościoła 
F a ry , a z tam tą  d hlą-i uhcą Senatorską, za Żelazną bram ę, zgubio
no 10 RUBLI ar: z Chusteczką białą, Ł askaw y Znalazca raczy  od
dać pod Nr n>88/9, na Isze  piętro, za uagrodą rs r . 2.

Były u nas Subjekt Jan P iw ow oński, oddnionym zosta ł od o- 
bow iązko tego w  końcu miesiąca W rześnia r. b. Od tego cza
su tenże od nas do żadnego ioteressu uie jes t upowazuiouyni; o 
czem wszystkim  naszym przyjaciołom  handlowym, niniejszem 
diuosim y.—  Saudomierz duia 8 Grudnia 1851. Fr: D u trep p i  
e t Comp.

POKOJ Kawalerski, do nsjęcia p rzy  ulicy A lc iand rja  pod Nr 
2779. W iadomość tam że u S tróża .

W domu pod N r 61.9/20 przy ulicy D aniłow iczow skiej, LOKAL 
sk ład a jący  się z 5u Pokoi, z Kuchnią augielską, z  oddzielną Iz
bą  dla służących, i z drugą na spiżarnią, z dwoma Piwnicami i 
innemi dogodnościuuii gospodarskiemi, je s t do w ynajęcia na pół
rocze, od Nowego roku do Sgo J»na 1852.

SZUBA duża ze grzbietów szopowych, czarnych, do sprzeda
nia za z ł. 700, ua Nowolipkach pod N r 2236 i ,  w bramie na p ra 
w o na dole, pod N r 11.

Do jednego ze znacznych domów do Gub: Grodzieńskiej, potrze- 
buy je s t KUCHARZ, znający doskonale sw ą sztukę i opatrzony 
w  chlubne św iadectw a, że zostaw ał w  obowiązku u znakomitych 
Państw a . Ż yczący posiadać takow e miejsce, zechce się zgłosić 
p rzy  nli: N ow y-Św iat pod N r 1283, na l e  piętro od froutu.
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FO LW A RK  o 2*/a mili od Skierniewic, z 10 w łók przeszło 
m iary nowopolskiej sk ładający  się, do sprzedania w w ieczystą  
dzierżaw ę; grunta pszenne. Bliższą wiadomość paw ziąść można 
u W łaściciela domu pod N r 2436 przy  ulicy Nowolipie.

P ara W ałachów  siw ych, rasy  rossyjskiej, zdatnych 
do robienia1 szybko dalekich podróży, z Chomonta- 
mi ruskienii praw ię nowemi, i B ryczką lekką na 
żelaznych osiach, w szystko razem  lub po szczegó

le, je s t do sprzedania. W iadomość u S tangreta Jana, w  Hotelu 
Gersza.
E S  J k s S t  KUCHARZ znający  dobrze sw ą sz tu k ę ,ży czy  miej- 

sc# w  znacznym domu w  K rólestw ie lub C esarstw ie, 
' ' *H*° k i  w Restauracji na prowincji;—  rów nież je s t 

- ' --IX - K ucharz, m ogący się podjąć robót czasow o, stoso
wnie do życzenia, może naw et mieć sw oje Daczynia kuchenne. A- 
dres zostawić możua pod N r 4 7 3 c, sy Składzie Papieru  P . Szczy-
c iń sk ieg o .

Potrzebną je s t OSOBA w młodym w ieku, bezżenna, znająca 
się aa Gospodarstwie rolnem, do Zarządu małego gospodarstwa 
wiejskiego. W iadomość p rzy  ulicy E lektoralnej Nr 7t» 1, na 2m 
piętrze.

Rsr. 1 ,350 , jes t do w ypożyczenia na ls z ą  hipotekę 
Nieruchomości w W arszaw ie , bez pośrednictwa fakto- 
rów . W iadomość p rzy  u licy  N ow y-Św iat pod N r 1257, 
na dole od frontu.

i  PRAWDZIWA w o d a  holuń n ha :
f i f  N a j s t a r s z y  D y s t y l a t o r  i  L iw e r a n t  k il k u  D w o r ó w , ]  
I  JOHANN DARIA FARINA,
m  J u u s c u  P l a c  Nro 4,
#  w KOLONJI n a d  RENEM,
I m a  skład swój en gros wspomnionej W'ody Kolońskiej w W a r - 
m  sza wie u Antoniego J a h n ,  przy  ulicy Mazowieckiej Nro 1346J 
J r l i t :  C. K antor na pierwszem  p iętrze. —  Gdy W odę Koloń-ą 

m oją, różni Fabrykanci we Francji i je j okolicy, pod / 
g  firmą m oją fabrykują, przeto kupujący moją W odę, o trzy  
■  ma dokument, przezem nie w łasnoręcznie podpisany i przezi^1 
m W ła d z e  Królestw a P ru s k ie g o  potw ierdzony, żc W o d a  w  tymy 
“ składzie kupiona, je s t  rzeczyw istym  moim fabrykatem . ■

Z powodu w yjazdu, je s t  do sprzedania: TARAN
TAS (Pow ózka podróżna), mocno zbudow ana, i PA
L E T O T  w atow y , za bardzo m ierną cenę. W ia 
domość przy  ulicy Piw nej pod N r 43, ua 2m piętrze, 

wcbód z podw erza przez ganek, pierw sze drzw i.
PANNA uzdatniona do kraw iecczyzny i do innych robót, znająca 

s i ę  na gospodarstwie, zyczy wejść w obowiązek Panny służącej, 
W W arszaw ie l u b  na prowincji. W iadomość pod N r 6 3 , na 2giem 
p iętrze, ulica Stare-M iasto.

Ponieważ znalazły  się Osoby, k tóre nie ty lko  pozw oliły sobie 
b rać  tow ary , ale naw et zmyślone z moim niby podpisem kartk i zo
staw iać; przymuszoną jestem  ostrzedz, iżby nie tylko ludziom 
w  mojej służbie będącym, ale i nikomu bąć, nic na k redy t na maje 
imie nie daw aoo, gdy i za w szystko gotowemi pieniędzmi zaw sze 
płacę. —  Teki* z W alewskich H r. JV a lew ska .

Ktoby m iał d„ odstąpienia od Nowego Roku MIESZKANIE, 
p rzy  jednej z pryncy palnych ulic, w  środku m iasta, złożone z2ch  
Pokoi, Przedpokoju i Kuchni, i jeżeli mężna z m ałym  Ogródkiem, 
lub przynajm niej w  domu z dużym dziedzińcem, raczy  zostaw ić 
adres przy nlu W ierzbow ej w  domu Sukcessorów Dmuszewskiego 
u S tróża Antoniego.

Rodowita Niemka, w  średnim wieku, Hzdatniooa do Z arządu  
Domu lub gospodarstwem , z a ą ją ca  sję na w szelkich robotach ko
biecych, j .  t. robieniu Sukien, praniu i naprawianiu najdroższych 
koronek, szali, m aterji, w ełnianych rzeczy , i t. p., życzy przy jąć  
slosowny obowiązek do jednej damy, lub do dozoru dzieei za Bonę. 
W iadomość p rzy  ulicy Leszno pod N r 724 , uB rązew nika .

c r  ZEGAREK męzki i damski, ŁAŃCUSZEK i BROSZKA 
zło ta , są do sprzedania za cenę um iarkow aną, w domu pod N r 1731 
przy  ulicy W iejskiej, na 2m piętrze.

P rz y  ulicy Śto-K rzyzkiej pod Nrem 1345, je s t do w ynajęcia  
od Nowego Roku do Śgo Jana, cz tery  POKOJE, Przedpokój i 
Kuchnia na lm  p iętrze. Ktoby potrzebow ał, dowiedzieć się mo
że od godziny le j  de w pół do 4tej codziennie.

W e wsi P rzeździatce, położonej pod m. Sokołowem, w  Okr; W ę 
growskim Gub; Lubelskiej, je s t  do sprzedania kilkaset centnarów  
nasienia BURAKÓW białycb cukrow ych, zbioru tegorocznego. P ró 
by rzeczonego nasienia znajdują się w W arszaw ie przy  uli: Senato
rsk iej, w  Składzie m aterjałów  aptecznych A. F. Galie. Zakupione 
nasienie, w razie  żądania, dostawione zostauie do W arszaw y.

Uprasza się W dow ę po Adwokacie Szypuickim, jeź li je s t 
w  W arszaw ie, albo kto ma o niej wiadomość, zeby dał znać ped 
N r 1315 przy  ulicy N ow y-Św iat, do W łaściciela domu.

Ktoby ży czy ł p rzy jąć  Z łp . 2 ,000  na w ieczną lokację
Domu murowanego, długiem nieobciążonego; zgłosić się 
zechce po inform ację, do W łaściciela domu N r2 1 6 0 p rz v  
ulicy B onifraterskiej, w  W arszaw ie położonego.

Świeży transport K A L O S Z Y  elas tycznych/  
i tnęzkich,  damskich i dziecinnych,  w na j l ep szym i  
fga tunku,  nadszedł  w pro s t  r. L ondynu  do S k ł a d u '  
fBraoi Lesser, przy Placu Kras ińskich.

Jest do sprzedania PO W Ó Z  starego fasonu, zdatny 
do podróży; Najdyczauka na leżących resorach, za 
pomierae ceny; o raz W olaacik aa angielskich k rzy 

żowych resorach. W iadomość każdego czasu u Slróża Macieja, pod. 
N r 1319, w  domu gdzie Urząd L oterji.

ififor-N SUMMA Hsr. 2139, je s t  3o w ypożyczenia na hipo- 
^ 9 8 /  tekę Nieruchomości w  W arszaw ie położonej. W iado- 

mość u Rządcy domu, pod N r 638 p rzy  ulicy T ręb a 
ckiej.

© 55 S X X' X- X- X- X- X  X- X- X̂  ^  X>© 
ł j  L E H L W O M T  praw dziw e F rancuzkie, w ozdobnych baó-jk 
Ykacb porcelanow ych, jako  to: E lix ir  de G arrus; N ectar des dieux; \  
|)M ara«i|iii»deZ ara) L iq u e u r  dc Bouquet; P arfa it Amour; Anisette/] 
.d e  Bordeaux; C uraęao dcHollande; Scubac; Rosolio; A lkerm es:; 
|jC rem e de Mocca; Ci erne de Jasmin; Creme de Vanille; Crem e defl 
QRose; Creme de Noyeau; Creme de Fram boise; o raz  FRUKTAĘ 
Jipraw dziw e francuzkie kandyzow ane w  pudełkach ozdoboyeh Pa- ó 
V ryzkich , k tóre na nadchodzącąkolendę posłużyć mogą; nadeszły '- 
j?d# handlu W in i Korzeni, E dw ard# S trenger, przy u licy  B ie lan -?  
ja k ie j  i róg Tłum ackiego.—  Do tegoż handlu, nadeszły rozm aite(| 
ABakalje i Jab łka  Tyrolskie; w szystko to sprzeda je  się po cenie A 
|/m ierne j. (J
®<1ggvr;g-,

DOBRA Chylino i Cbylinko, w  Gub: i Pow: Płockim , położone 
pam iędzy m. W yszogrodem  a Bodzanowem, odległe od W isły  w erst 
dwie, podług m appy m ają rozległości włók oowop: 32, w tern boru 
w łók  7, w ysiew u pszenicy 50, żyta 100, a siana dobrego fu r 100, 
ludność dostateczna, zabudowania miejskie i dw orekie w  dobrym  
stanic , woda zdatna do założenia m łyna lob pomniejszej fabryki, są  
do sprzedania z w olną possesją od S g oJana 1852 r. W iadomość 
b liższa codzień, ale z rana, pod N r 657 na Lesznie, w handlu Ko
rzennym , lub u  Stróża Antoniego, albo w prost u Dziedzica W .F a u 
styna Łem pickiego,'w  Zalesiu mila 1 od Płocka. —  W tem że samem 
miejscu w  W arszaw ie, jest zupełnie dobre SIODEŁKO damskie, do 
sprzedania.

SKŁAD W ÓDEK przy  ulicy Bielańskiej pod N r 596 , z Dy- 
s ty larn i M iedzeszyna, zaopatrzony został rozm aitą W ódką G dań

sk ą , L ikieram i, A rakam i, Spiry tusem , L itew ską, Absinthe, Okow itą 
szum ow ką, i Piwem Baw arskim , z którem i polecam się Sz: P n - 
bliczoości. —  S c k r e t t e r .

Do Składu M aterjałów  Piśmiennych i Rysunkow ych, J . G. Aro- 
bold, dawniej A. D ai-Trozzo, p rzy  ulicy Senatorskiej Nr 496, nad
szedł z Londynu pow tórny transport P I Ó R  szklanych do p isa
nia i do lin jow ania, PANORAMY w ystaw y  londyiiskiej, i KO
P E R T  am erykańskich.
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Do składa Porcelany L. Muller, na Krak:-Przedm: Nr 451 w do
mu przechodnim Rezlera, nadszedł nowy transport FAJANSU 
Frankfortskiego, z fabryk Paetsch i Hiotze, oraz Talerzy, i in
nych Naczyń, z fabryki Berlińskiej Gesundheitsgescbirr.

D A I N I H Ó W ,
i na podarki kolendowe i noworoczne, nabyć można w Xię- «
! garni P. Friedlein przy ulicy Senatorskiej; w Składzie mate- j 

2  rjałów piśmiennych P. Hirszel, przy ulicy Miodowej, wprost gj 
i Rządu Gubernjalnego, i w Składzie materjałów aptecznych ;
: P. Spiess przy ulicy Senatorskiej, obok Kościoła PP. Kano- 
i  oiczek, pocenie kop: 75, a mniej ozdobnych exemplarzy po <
\ kop: 60.

Wdowa umiejąca dokładnie krńj Sukien calowy, życzy dawać 
lekcje tegoż, za bardzo małym wynagrodzeniem, jako też wszelkich 
robót damskicb. Wiodomość przy ulicy Mostowej pod Nr 220/1, u 
I wnukow skiej, w podwórzu, na 2m piętrze od tyłu.

Na Krakow:-Przedni:, obok Śgo Krzyża, jest APARTAMENT 
od frontu, na lm piętrze, z meblami, do najęcia, a to na czas fiu 
miesięcy. Wiadomość w domu Hr. Uruskicb, obok pałacu Kazi
miero w skiego, w podwórzu, w oficynie na lewo, na lm  piętrze.

WIELKA W YSTAW A
[ PRZEDMIOTÓW SZTUKI Z MARMURUjFLORENCKIEGO ! 

w  domu t y .  S ta n is ła w a  Lessera, B ankiera , p rzy  
. ulicy  M iodowej pod N r  490/1.

Podpisany, będąc wysłany przez Towarzystwo sztuk pię- j 
1 knych we Florencji, ma honor zawiadomić Prześwietną Pu- 
• blirzność, iż przybył z tego miasta z wielkim zapasem, skła- 
3 dającym sięs z W az Etruskich, Medycejskich, Urn z Pom -[ 
jjpei i Herkulanum, kopji podług starożytnych modeli Rzym- j 
j skicb, służących do ozdoby salooów, przedsionków, konsoli, i 
'kominków i pieców. Oprócz tego, posiadam wielki wybórS 
! przedmiotów fantazji, służących na podarki na Święta Bo- £
I żego Narodzenia. Amatorowie, którzy mnie swoją obecno- ( 
’ śeią zaszczycić raczą, znajdą W azy szczególnej piękności,; 
jó d Ś  do 10 stóp wysokości. Wszystkie przedmioty sprzedaję I 
ipo-cenach stałych, przez wyżej wspomnione Towarzystwo; 
i oznaczonych. Angello G atti.

tistos GRAIDE e x p o s i t i o n
DES OBJETS D’ART EN MARBRE DE FLORENCE, 

dans la m aison du B anquier M onsieur S tan islas  
Lesser, ru e  de Miel N° 490/1.

Le Sieur G a tti  euvoye de la Societe des beaux arts a l ’bon- ■
I neur de privenir le Public de cette ville, qu’il vient d’arriver [
J de Florence avec un grand assortm ent consistant en vases 3 
j etrusques, Medicis, urnes de Poinpee et d’HercuIanuin, coupes fl 
a copiees d’apres les anciens modcles de Rome; pour l ’oruements 
jdes salons, vestibules, consoles, cbcminecs et poćles. On y ,
I trouvera aussi une grande quantite d’objets de fantasie pour t 
aetrennes de Noel. Les amaLeuęs qui voudrout bien i’ho- 
3 norer de leur visite, remarquerout des vases et coupes d’une [ 
j hauteur de huit a dix pieda ot d’uue beaute extraordinaire, t 
Tous ces objets se veudent a des prix fixes, designes par la i 

; Societe elle-meme.
rtfiVATHEBP

Osoba posiadająca kilkanaście tysięcy zł., życzy sobie znaleść 
Wspóluika do założenia jakiej rękodzielni lub handlu; wiadomość 
bliższa przy ul: Elektoralnej Nr 794 w domu P. Flint, wchód przez 
bramę od ulicy Zimnej, na 2m piętrze, u W iktora, drzwi na prawo. 
Znaleść można od godz: 9ej do 1 e j.—  Tamże są Szopy w dobrym 
stanie, do sprzedania.

W  Pałacyku pod Nr 2449 przy ulicy Żelaznej i Nowolipie, 
jest do najęcia dość obszerny POKÓJ z Gabinetem, z Meblami lub 
bez takowych, może być i Kuchnia, równie Stajnia i Wozownia.

3 Bióro techniczne C. L. E h esta ed t wdowy, ma honor donieść ] 
Jłaskawej Publiczności, o zuajdujących się tamże przedmiotach; J 
4które przy nadchodzącej koleudzie, za miłe. upeminki posłużyć 1 
Jmogą, jako to: Perspektywy Teatralne ozdobne; Loryuetki zło- J 
jte , srebrne i szyldkretowe, Panoramy i Polyoramy z widokami! 
Jcelniejszyeh miast Europy; Reiscejgi angielskie, francuskie i ba - ( 
jwarskie; maszynki do ognia, kadzielniczki westalki zwane, i wie- f 
Ile iuuych przedmiotów, o których dobroci i umiarkowanej ce- ■ 
Jnie, łaskawa Publiczność tylokrotnie miała sposobność przeko 
jnać się.

i r i —ic m r x ^ - ł r T_-irz  i t l ^ i r m r T - s r z  ■y i j -Kł —- . .

Do Magazynu Herbaty Chińskiej 
i różnych Towarów Rossyjskicb i za
granicznych, w mieście Powiatowem 
Łęczycy, w domu N° 106/j, nadszedł 
znaczny transport H B R B A T V  
Chińskiej w różnych gatunkach, Czar
nej z kwiatem, Żółtej i Zielonej, funt 
od rs. l ‘/ j  do rs. 9, w paczkach opa
trzonych plombą i etykietą Składu; 
oraz Samowarów nowomodnych, Tul
skich w różnych gatunkach; Noży sto
łowych i kuchen:; Tac żelaznych ipa- 
piero:; Miednic;Kłódek; Lichtarzy pla
terowanych i zwyczajnych; Form do 
ciast nowego fasonu; PomadyM usa- 
tow a;  Laku w 6ciu gatunkach P lig i- 
ha ; Szkatułek do Herbaty; Cukierni- 
czek i Hcrbatniczek; Cerat różnych; 
Lustęr różnej wielkości; Mlynkówdo 

kawy; Świec różnych; Lakieru Bogom ołow a; Kawjoru; Futer dam
skicb i męzkicb; Óbówia damskiego i męzkiego ciepłego; Groszku
z ie io : ;  M a k a r o n u  w ł o s k ie g o ;  K u l jo n u  f r a n c u z : ;  K o n f i tu r  s u c h y c ł l  1
smazo:; Łososia i Minorów; Śerdeli i Sardyakow, i t. p. Powyższe 
artykuły  sprzedają się po eeuach miernych.—  G. G rydin  3ci.

Z powodu wyjazdu, są : dwie KAMIENICE w środ- 
1 kowym punkcie miasta do sprzedania, lub wydzier-

i zawienia, bez pomocy 3ch osób. —- Tamże są do 
1!1I zbycia: L U S T R A ,  LANSZAFTY. PORCELANA, 

L A M P A  stołowa, K U V T U E T Y ,  I I I K Y K I  grające, 
T E A T R  dla zabawy dzieci z FIGURAMI it. p. VViadomość 
pod Nrem 297, wprost Zaniku, u Gospodarza domu, w godz: od 
11 do 12, i od 4 do 5 z południa, wyjąwszy dnie świąteczne.

.jgpi Zginął PIES wielki, z rasy wilczej, cwejnos, bury, 
kudłaty, mający łaty  czarno żółtawe, zobróżą z no
wego srebra, na której Nr 388. Kto go odprowadzi 
pod tenże Nr przy uh Krako:-Przedm:, do Szwajcara, 

lub udzieli wiadomość gdzie się znajduje, otrzyma sowitą nagrodę.

Dziś rana ciepła stopni 1. Wczoraj wpoludnie zimna 5

TEATR WIELKI- Pojutrze, Łuc,ja z Lam erm ooru.
TEATR ROZMAITOŚCI. Pojutrze, pierwszy raz uowaKomedja 

Żona k tó ra  zw o d ti Mf i a .  — (Jutro, w obu Teatrach widowiska 
nie będzie).

Ktoby życzylsobie mieć w swoim domu Osobę dobrze grającą, do 
tańca na fortepjanie, w czasie Świąt i nadchodzącym Karnawale; 
uicch w tej mierze poweźmie blizszą wiadomość o zamieszkaniu 
w Kantorze Zleceń u P. Szczycińskiego, obok Drukarni Kurjera.

O P T Y C Z N O  F I Z Y C Z N E  
Upominki n aukow e,  dla dobrych Dziatek, u P ika  Optyka mia

sta  W a r s z a w y  przy  ulicy Miodowej.

W Y F I U B D A Ż  HANDLU przy ulicy Nowioiarskiej pod 
Nr 1800, pod firmą N. S. Briiner i C°, kontynuje się ciągle.

W Drukarni Kurjera W arsz:.— Wolno drukować W arszawa d. 12(24) Grudnia 1851 r .— Starszy Cenzor L .T . Tripp lin .


